
GAZETA
WARSZAWA -
Biblioteka Krajowej Rady 
Narodowoj

K UJA WS К A
ORGAN MIĘDZYPARTYJNY STRONNICTW POLITYCZNYCH

Rok II. Nr. 75 (374) ■ввммшма* i .V w»

8.0.8.
Powódź! Powódź!

Jerzy Rawicz sprawozdawca ,,Ro- 
bot-mua“ Centralnego Organu PPti 
-przeprowadził rozmowę z Ministrem 
Pracy i Opieki Społecznej ob. Rusin­
kiem na temat powodzi.

Oto treść rozmowy:
^Centralny Komitet Przeciwpowo­

dziowy, Komitety Wojewódzkie, Po­
wiatowe i Gminne zostały powołane 
już w listopadzie r. ub. w związku z 
przewidywaną możliwością wiosennej 
powodzi. Zadaniem ich było opraco­
wanie planu akcji pomocy dla powo- 
dekx-n z koncentracją wysiłków na 
terenach, na których przewidziane 
były zalewy.

Złośliwy Los potwierdził wpraw­
dzie słuszność przewidywań, ale roz­
miary klęski okazały się większe ani- 
żełi przewidziano. vV związku z wy­
jątkowo tragiczną sytuacją Prezy­
dium Rady Ministrów powołało Nad­
zwyczajną Komisję Rządową dla 
fHesiema pomocy powodzianom, któ­
re jest naczelną instancją w całej ak- 
eji.

— Najbardziej zagrożone jest wo­
jewództwo warszawskie, po za tym 
poznańskie, część dolnośląskiego i 
rzeszowskie. Brak połączenia telefo­
nicznego z niektórymi terenami i nie­
możność dotarcia do części terenów 
zMkmych, nie pozwala dziś na cyfro­
we ujęcie strat. Dla przykładu po­
dam wam obliczenia z województwa 
warszawskiego. Pod wodą jest tu 
31.100 ha gruntu ornego, łąk, ogro­
dów. Duże straty są w inwentarzu 
żywym, w koniach, krowach, niero- 
gaciźnie i martwym.

Trudno jest ustalić liczbę oiar lu­
dzkich. Donoszą nam o 5 5-u wypad­
kach śmiertelnych z ludźmi. W rze- 
ozywistości liczba ta jest daleko wię- 
kaea. Walczymy z trudnościami dwo­
jakiego rodzaju: z oporem ludności 
przeciw jej ewakuowaniu i z niespo­
dziewanie wielkimi rozmiarami klę- 
sM, która objęła tereny nieprzygoto- 
uwne do akcji. Stało się to wskutek 
zmiany koryta Wisły.

Min. Rusinek opowiada o tragicz­
nym wypadku, jaki miał miejsce w 
Nowym Dworze.

Łódź saperska podjechała do do­
mu, który na 1.20 m. już był pogrąża 
ny -w wodzie. Znajdowała, się tam 
matka z dzieckiem, ojciec i przywią­
zana do drzewa krowa. Nie pomogły 
prośby saperów, ażeby zrezygnowali 
z krowy i sami wsiedli na łódź, a na­
wet propozycja pozostawienia ojca i 
wżięcia matki wraz z dzieckiem na 
łódź nie przemówiła do tych ludzi. 
Tymczasem z sąsiednich domów bła­
gano saperów o ratunek. Nie było 
ezasu. Łódź zabrała ludzi z sąsied­
nich domów, a kiedy za następnym 
nafljorotem przybyła na miejsce, nie 
było już śladu ani po ludziach, ani 
po krowie, ani po chałupie.

Włocławek, poniedziałek 31 marca 1947 roku.______________ Cena 3 złote

Śmierć gen. broni Karola Świerczewskiego
WARSZAWA (obsł. wł.). W dniu 

28 marca r. b. o godz. 10-ej rano zgi­
nął pod Sanokiem od skrytobójczej 
kuli ukraińskich faszystów II wice­
minister Obrony Narodowej, bohater 
walk o Nysę Łużycką gen. broni Wi­
ktor Świerczewski.

Wiceminister Świerczewski odby­
wał inspekcję w rejonie Sanoka. W 
dniu 28 marca udał się na zinspek- 
cjonowanie oddziałów Ochrony Po­
granicza wraz z dbwódcą O. W. gen. 
Więckowskim w otoczeniu oficerów. 
Około godziny 9-ej rano auta wiozą­
ce inspekcjonujących natknęły się na 
silną bandę ukraińskich faszystów. 
W wyniku walki zginęli gen. br. 
Świerczewski, 1 oficer i 1 żołnierz, 
dowódca pułku i 3 żołnierzy zostało 
rannych. Eskorta natychmiast przy­
stąpiła do natarcia i atakującą ban­
dę odparła. Za bandą zarządzono na­
tychmiastowy pościg.

Zarząd Zw. Dąbrowszczaków zło­
żył specjalny hołd swemu prezesowi, 
wiernemu Synowi Narodu Polskiego.

Śp. gen. Świerczewski urodził się 
w Warszawie w 1897 roku jako syn 
gisera. Od 9 roku życia pracował na 
własne,utrzymanie. Posiadając lat 14 
został terminatorem a w 1913 roku 
kiedy posiadał lat 16 został samo­
dzielnym tokarzem pracując w fabry­
ce Gerlacha w Warszawie. W roku 
1915 fabryka została ewakuowana do 
Rosji. Wraz z fabryką wyjechał tak­
że gen. Świerczewski. Przeżywa tam 
obie rewolucje: lutową i październi­
kową. Od listopada 1917 roku znaj­
duje się w Armii Czerwonej biorąc 
udział we wszystkich jej bojach pro­
wadzonych w czasie wojny domowej. 
Dwukrotnie ranny po skończeniu 
walk kształci się i kończy Akademię 
Wojskową. Na wezwanie republikań­
skiej Hiszpanii staje do walk o jej wy­
zwolenie jako generał Walter, 
prowadzi walkę pod Lio Calvaro, do­
wodzi początkowo 14 brygadą mię­
dzynarodową a następnie 35 dywizją, 
w skład której wchodzi brygada Dą­
browskiego.

Największe trudności w niesieniu 
pomocy napotyka się na tych tere­
nach, które są zewsząd okrążone wo­
dą. Rozpoczęliśmy tam jednak akcję 
zrzutów z samolotów. Mobili­
zujemy wszelkie dostępne nam 
środki żywności, ażeby pomóc powo­
dzianom: Ministerstwo Aprowizacji 
dało dla pomocy powodzianom część 
zapasów, podobnie zwolniono wszel­
kie rezerwy PCK i CKOS, ale to 
wszystko nie stoi w żadnej proporcji 
do potrzeb.

Pomóc może i musi całe społeczeń­
stwo. Mamy w tej mierze piękne 
przykłady solidarności, szczególnie z 
terenów sąsiadujących z dotknięty­
mi powodzią. Poszczególne gminy są- 
morzutnie przeprowadzają akcję 
zbiórkową w naturze. Akcja ta ogar-

Po upadku wojny w Hiszpanii wra­
ca do Rosji. Poczynając od 1941 ro­
ku bierze udział w wojnie z Niemca­
mi, a gdy następuje tworzenie Woj­
ska Polskiego oddaje mu swe siły i 
zdolności. Po wyzwoleniu Polski na 
prawym brzegu Wisły otrzymuje do­
wództwo II Armii W. P. i organizuje 
ją w ten sposób, że ta staje się wy­
bitną jednostką wojskową. Forsuje 
Odrę i Nysę, wkracza na czele wojsk 
polskich do Saksonii, niesie wolność 
braciom Czechom, zatrzymuje pod 
Budziszynem odsiecz niemiecką zdą­
żającą pod Berlin.

Po zakończenie wojny zostaje dp- 
wódcą OW 3 a wreszcie II wicemini­
strem Obrony Narodowej. Jest człon­
kiem PPR. Posiada odznaczenia: 
Krzyż Grunwaldu I i II klasy, Virtu­
ti Militari I klasy, Złoty Krzyż Za­
sługi, Polonia Restituta III ki. oraz 
odznaczenia radzieckie, hiszpańskie, 
jugosłowiańskie i czeskie.

W pamięci narodu i w historii na­
rodu pozostanie jako Ten, który 
ostrzem miecza swego wykuł nowe 
granice Polski na zachodzie.

W sobotę o godz. 15 na lotnisko w 
Okęciu przywieziona została trumna 
ze zwłokami generała samolotem 
spod Sanoka. Na lotnisku byli obec-

Pomoc dla
WARSZAWA (obsł. wł.). Onegdaj 

odbyła się konerencja poświęcona po­
mocy dla powodzian. W konferencji 
wzięli udział Premier Cyrankiewicz, 
ministrowie Przemysłu i Skarbu oraz 
przedstawiciele sfer gospodarczych.

Przedstawiciele Związku Nauczy­
cielstwa Polskiego złożyli dla powo­
dzian w imieniu Związku 100.000 zł. 
a nadto rozpoczęli specjalną akcję 
pomocy dla szkół i dla nauczycielstwa 
znajdującego się na terenach powo­
dziowych. W akcji dla szkół będą 
zbierane: sprzęt szkolny, pomoce nau 

nąć musi całe społeczeństwo, tym- 
bardziej że straty są ogromne. Trud­
no tutaj określić straty na dzień dzi­
siejszy, ale sądzę, że sięgają one 4 do 
5 miliardów złotych.

— Ponosimy teraz smutne konse­
kwencje dziedzictwa zaniedbań rzą­
dów przed, wojennych. Rozmiar klęski 
nie byłby tak wielki, gdyby Jakie rze­
ki jak Wisła? Warta i Soła były ure­
gulowane. Czego poprzednie rządy nie 
zrobiły w ciągu 22 lat, nie mogliśmy 
zrobić w krótkim okresie naszej nie­
podległości, tymbardziej, że mamy 
przecież tyle zniszczeń wojennych do 
odbudowy. Tym niemniej, jeśli ura- 
towano cały szereg mostów i całe po­
łacie kraju od powodzi, to jest to za­
sługą naszych p г у gotowań przeciw­
powodziowych. przede wszystkim, na­

rri ; Marszałek Polski Michał Rola-Ży­
mierski, przedstawiciele generalicjr, 
przedstawiciele Rządu Polskiego з 
wicepremierami Gomułką i Korzyc- 
kim na czele, kompania honorowa, 
orkiestra i najbliższa rodzina zmar­
łego.

Po przybyciu samolotu eskortujący 
trumnę gen. Zawadzki złożył raport. 
Orkiestra odegrała hymn narodowy. 
Marszałek Żymierski wraz z córką 
gen. Świerczewskiego w otoczeniu 
generałów weszli do samolotu. Po 
chwili z samolotu oficerowie wynie­
śli trumnę ze zwłokami zmarłego 
okrytą sztandarem biało-czerwonym. 
Trumnę na ramiona przejęli szefowie 
departamentów Ministerstwa Obrony 
Narodowej i złożyli ją na samocho­
dzie przybranym kirem i girlandami 
z choiny. Marszałek Żymierski złożył 
na trumnie wiązankę pąsowych rćź. 
Obok na trumnie znajdowała się czap­
ka generalska, wieńce i kwiaty. Za 
trumną postępowali: Marszałek Ży­
mierski prowadząc córkę zmarłego, 
przedstawiciele rządu z wicepremie­
rem Gomułką na czele i generdlicja. 
Wśród dźwięków marsza żałobnego 
Chopina ruszył kondukt żałobny.

Termin pogrzebu zostanie podany 
oddzielnie.

powodzian
kowe oraz biblioteki szkolne.

Związek Spółdzielczy ,, Społem“ 
złożył na rzecz powodzian 3 miliony 
złotych oraz dużą ilość żywności.

Spółdzielnia Wydawnicza ,,Nasza 
Księgarnia“ złożyła 175 tysięcy zło­
tych, a pracownicy tej księgarni 50 
tysięcy złotych.

Odciętym od świata, znajdującym 
się na wyspach, wśród szeroko rozla­
nej wody, samoloty dostarczyły 3 to­
ny żywności, 6 ton paszy dla bydła, 
3000 kg. chleba i 650 paczek amery­
kańskich. x 

szego wojska, naszych dzielnych sape 
rów, którzy uczynili wszystko, aże­
by zmniejszyć wielkość klęski. Nieza­
leżnie od tego nasuwa się wniosek, że 
musimy го naszych planach odbudo­
wy na przyszłość wziąć pod uwagę 
również zagadnienie zabezpieczenia, 
kraju i ludności przed, konsekwencja­
mi powodzi.

Na zakończenie — mówi Minister 
Rusinek — chciałbym zaapelować do 
ogółu społeczeństwa w kraju:

Przyjdźcie z pomocą ofiarom klę­
ski powodziowej, jak kto może, skła­
dajcie dary w naturze, żywność i 
odzież. Składajcie ofiary pieniężne 
za pośrednictwem PKO i banków. 
Musimy ludziom dotkniętym klęską 
przyjść z pomocą“.
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Samoloty w akcji pomocy powodzianom
WARSZAWA PAP. Celem niesie­

nia pomocy ofiarom powodzi na te­
renach otoczonych wodą, Centralny 
Komitet Przeciwpowodziowy zastoso­
wał akcję zrzutów, rozpoczętą w wiel 
kich rozmiarach 27 bm. Dziś wyle­
ciały 4 samoloty dla dokonania zrzu­
tu 4-ch ton żywności na podstawie 
dokładnej mapy najbardziej potrze­
bujących osiedli. Chodzi tu o groma­
dy, położone na południe od linii No­
wy Dwór—Wyszogród. Teren został 
podzielony na olbrzymie kwadraty, 
które zostaną zaopatrzone kolejno, 
stosownie do ilości mieszkańców.

Cech Piekarzy zaofiarował ogółem 
15 ton chleba i oto właśnie dokonano 
zrzutu pierwszej transzy chleba i pe­
wnej ilości konserw. Korespondent 
PAP, który brał udział w tym locie, 
tak opisuje swe wrażenia:

„Już od rana w gmachu Minister- 
etwa Pracy i Opieki Społecznej roz­
poczęto ładowanie żywności. Właśnie 
ładują na samochód pierwszą tonę 
chleba. Za chwilę jedziemy na lotni­
sko. Tu już nas oczekują. Ochocze rę­
ce lotników, oficerów i żołnierzy 
przepakowują zawartość naszych wor­
ków do wielkich worów ze spadochro­
nami. Na każdy ładunek przypada 
60 kg. świeżego chleba i 40 kg. mię­
sa w puszkach. We wnętrzu wielkie­
go dwumotorowego, wojskowego sa­
molotu znikają wory. Wsiada perso­
nel i pasażerowie. Jedzie 3-ch mło­
dych lotników, 2-ch oficerów lotnic­
twa, 2-ch fotografów — i przedsta­
wiciel iPAP. O godz. 14.40 wzbijamy 
się w powietrze i lecimy na tereny 
Wyszogród—Nowy Dwór. Pochmur­
no i chłodno. Wewnątrz samolotu wre 
praca. Końce worów, opatrzone w 
spadochron, przywiązuje się długimi 
sznurami do linki, biegnącej wzdłuż 
wnętrza kadłuba.

Pod oknem przesuwa się w dole 
najpierw wielka mapa Warszawy, po 
tym regularne połacie pól po obu 
brzegach Wisły. Nagle krajobraz

Losy skarbu armii niemieckiej
«/ ЛІгцісе

RZYM PAP. W dzienniku medio­
lańskim „Milano Sera“ ukazały się 
wspomnienia, których autorem jest 
pewien żołnierz włoski z Afryki. Ze 
wspomnień tych wynika, że wśród 
piasku Tunisu pogrzebany został 
skarb armii afrykańskiej marszałka 
Rommla, obliczany na 10 miliardów 
lirów. Autor obserwował wydarzenia 
w Tunisie na chwilę przed lądowa­
niem wojsk alianckich. Kilku żołnie­
rzy niemieckich ukryło gotówkę 
„ Korpusu Afrykańskiego“ w bańce 
od nafty i zakopało ją w piasku w 
głębi pustyni. Autor, którego nazwi­
sko brzmi Vicenzio Lana został wzię­
ty do niewoli przez wojska brytyjskie 
i następnie repatriowany. Po powro­
cie do rodzinnego miasta Yerony

Afisze strajkowe
BERLIN PAP. Jak donosi brytyj­

ska służba informacyjna w Niem­
czech w różnych punktach Duessel- 
dorfu rozlepiono afisze, wzywające 
do masowych demonstracji w piątek 
rano. Na afiszach widniał napis: „Je­
steśmy głodni!“ Ulotki podobnej tre­
ść: rozdano w tramwajach i lokalach 
pu*!:'! znych. Ulicami przejeżdżały 
ró vnieź samochody z głośnikami, 
przez które wzywano ludność do 
wstrzymania się od pracy. 

zmienia się. Wisła rozszerza się gwał­
townie. Rozlewa nakształt leja, jak 
okiem sięgnąć woda. Z za chmur wy­
ziera słońce i rzuca jaskrawe światło 
na straszliwy obraz zniszczenia. Z 
wody tu i ówdzie sterczą jedynie 
wiechy przydrożnych drzew, rysując 
kierunki dróg i szos; z rzadka widać 
dachy domów nad wodą. Na wysep­
kach, otoczonych zewsząd wodą wi­
dać gromadki ludzi i stadka domo 
wego ptactwa, muskane biegnącym 
po ziemi cieniem naszego samolotu.

W tern z kabiny pilota dochodzi 
ostry dźwięk dzwonka. Załoga szybko 
i sprawnie otwiera drzwi samolotu. 
Pod nami otchłań wodna. Dwaj ofi­
cerowie zabezpieczeni grubymi lina­
mi, kładą się na podłodze po obu 
stronach pierwszego worka, podsu­
niętego do otworu. Nadlatujemy nad

Za zniszczenie Warszawy
WARSZAWA PAP. W Norymber­

dze przygotowany jest obecnie pro­
ces przeciwko generałom niemieckim 
oskarżonym o prowadzenie wojny w 
sposób sprzeczny z prawem między­
narodowym. Jednym z problemów 
tego procesu będzie również powsta­
nie warszawskie i dokonane przez 
Niemców zniszczenia Warszawy. W 
sprawie tej nadesłano już z Waszyng­
tonu do Norymberg! akta niemieckie, 
zawierające szereg interesujących 
dokumentów.

Delegat Rzeczypospolitej Polskiej 
dr St. Piotrowski, który przybył osta 
tnio z Norymberg! do Warszawy, 
przywiózł około 370 fotografii tych 
dokumentów, dotyczących okresu po­
między 28 lipca 1944 a 24 grudnia 
1944 r. Wśród dokumentów znajduje 
się m. in. tekst warunków kapitula- 
cyjnych, korespondencja w sprawie 
ich wykonania z odręcznymi uwaga- 

ujawnił tajemnicę swym przyjacio­
łom Giulio Milani i Ottorio Privieri. 
Dziennik twierdzi, że tych 3 młodych 
udało się wraz z urzędnikami fran­
cuskimi samolotem do Tunisu. Po 
przybyciu na miejsce stwierdzono, że 
skarb został wykopany.

O odbudowę stolicy
WARSZAWA (obsł. wł.). W dniu 

wczorajszym odbyło się pod przewod­
nictwem Pana Prezydenta Rzeczypo­
spolitej Bolesława Bieruta zebranie 
Rady Naczelnej Odbudowy Stoicy. 
Przed rozpoczęciem obrad udekoro­
wano złotymi odznakami Odbudowy, 
wszystkich tych którzy odznaSżyli

Niemieckie manifestacje
LONDYN (obsł. wł.). W Zagłębiu 

Ruhry i w Nadrenii w dalszym ciągu 
odbywają się manifestacje robotni­
ków niemieckich, żądających zwięk­
szenia norm żywnościowych.

Ostatni jednodniowy strajk wstrzy 
mał całkowicie komunikację. Wszyst-

W speratus«
NOWY JORK (obsł. wł.). Stany 

Zjednoczone przyłączyły się do wnio­
sku Wielkiej Brytanii aby w sprawie 
Palestyny została zwołana specjalna 

większą wyspę. Widać ludzi macha­
jących rękami, jesteśmy tylko 525 
mtr. nad nimi. Znów długi, ostry 
dzwonek: pierwszy wór zepchnięty 
silnymi rękami leci za burtę. Łopoce 
otwarty spadochron i chleb dla gło­
dnych opuszcza się spokojnie na dół. 
— Następny! — krzyczy major. Zry­
wamy się wszyscy z miejsc, chwyta­
my za 100-kilogramowe wory. Znów 
dzwonek i dwa worki lecą. Dzwonek 
— i 4 worki lecą na dużą wyspę. Z 
Z zapartym oddechem śledzimy z ka­
biny ich bieg. Za chwilę białe krąż­
ki spadochronów kołyszą się pod na­
mi. Biegną ludzie. Zrzut dotarł do 
miejsca przeznaczenia.

O godz. 14.45 mijamy powtórnie 
wstęgę Wisły i wkrótce gładko lądu­
jemy na Okęciu. Następny samolot 
jest już gotów do startu“.

mi b. marszałka Keitla, ponadto zaś 
rozkazy niemieckie w sprawie znisz­
czenia Warszawy i wysyłania ludno­
ści do obozów koncentracyjnych w 
Niemczech.

Po całkowitym opracowaniu śledz­
twa, zapadnie w porozumieniu z czyn­
nikami polskimi decyzja co do prze­
prowadzenia procesu.

Czy Martin Bormann żvje?
WASZYNGTON PAP. Rzecznik 

Departamentu Stanu oświadczył, że 
rozesłano do wszystkich ambasad i 
konsulatów amerykańskich fotogra­
fie i szczegółowe rysopisy zastępcy 
Hitlera Martina Bormana, skazanego 
zaocznie na śmierć przez Trybunał 
Norymberski. Nastąpiło to po otrzy­
maniu szeregu niepotwierdzonych 
wiadomości, drogą oficjalną i nieofi­
cjalną, jakoby Bormann, o którym 
twierdzono, że został zabity w ostat­
nich dniach walk o Berlin, pozostał 
przy życiu i widziany był w Europie. 
Rzecznik Departamentu Stanu nie 
chciał wymienić państwa, w którym 
rzekomo widziano Bormana. Również 
nie chciał on udzielić informacji, czy 
poszukiwania Bormana prowadzone 
są przez Stany Zjednoczone w poro­
zumieniu z innymi państwami.

Informacje z Madrytu, pochodzące 

się specjalnie wybitną pracą w za­
kresie odbudowy stolicy.

Następnie zostały wygłoszone trzy 
referaty: projekt ustawy o odbudowie 
stolicy, generalny plan odbudowy i 
realizacja odbudowy w trzechletnim 
planie gospodarczym.

kie fabryki stanęły. Prasa angielska 
donosząc o manifestacjach stwierdza, 
że głównym sprawcą burzliwych 
zajść jest propaganda hitlerowska a 
nie głód. Prasa dodaje, że hitleryzm 
znajduje coraz większy posłuch w 
Niemczech.

iäPal «sttintj
konferencja Organizacji Narodów 
Zjednoczonych. Konferencja ta od­
będzie się prawdopodobnie w maju 
roku bieżącego.

Atak bombowy
BERLIN PAP. Ubiegłej nocy na 

siedzibę organizacji pomocy ofiarom 
hitlerowskich prześladowań rasistow­
skich i politycznych w Norymberdze, 
dokonano zamachu bombowego. W 
związku z tym, dr Auerbach, bawar­
ski komisarz państwowy ogłosił ode­
zwę do b. więźniów obozów koncen­
tracyjnych ’ innych ofiar prześlado­
wań hitlerowskich, w której zaape­
lował o urządzenie w sobotę maso­
wych demonstracji w Monachium, 
Augsburgu, Norymberdze i Regens­
burgu przeciwko wznawiającej się 
aktywności hitlerowców. Za ujęcie 
sprawców rzucenia bomby wyznaczo­
no nagrodę w wysokości 5 tysięcy 
marek i 1000 papierosów.

Uchwały NKW PSL.
WARSZAWA PAP. Dnia 27 bm. 

odbyło się posiedzenie Naczelnego 
Komitetu Wykonawczego PSL pod 
przewodnictwem prezesa Stanisława 
Mikołajczyka i w obecności prezesa 
Rady Naczelnej dr Władysława Kier- 
nika. /

Przy omawianiu spraw organiza­
cyjnych NKW PSL uchwalił jedno­
głośnie wykluczyć z grona członków 
PSL: Czesława Wycecha, Józefa Niec­
kę, Jana Domańskiego, Bronisława 
Thomasa, (Szczecin), Bolesława Sto­
larczyka (Olsztyn) i Jana Dębskiego 
(Wrocław) za działanie na szkodę 
Stronnictwa.

z kół zbliżonych do Niemców przeby­
wających na terenie Hiszpanii, utrzy­
mują, że „nic nie przemawia za ty aa. 
jakoby Martin Bormann miał być do­
strzeżony w stolicy Hiszpanii“.
V-Ww»*» Л""«—«Ѵ*Г*ое**иеЧ#***е*' *****

Katastrofa 
w kopalni węgla 
NOWY JORK PAP. Wskutek wy­

buchu gazu w kopalni węgla w Сеж- 
tralia w stanie Illinois, zginęło 121 
górników. Rzecznik związków zawo­
dowych oświadczył, że jakkolwiek 
władze federalne, które niedawno do­
konały inspekcji tej kopalni, zawia­
domiły jej zarząd, iż wadliwe urzą­
dzenia wentylacyjne kopalni mogą, 
stać się groźne dla górników — za­
rząd nie przedsięwziął odpowiedni* 
środków ostrożności.

Zrzuty dla powodzią»
WARSZAWA PAP. Onegdaj zrzur 

cono z samolotów na tereny odcięte 
powodzią i niedostępne 3.130 kg. 
chleba i 65 paczek żywnościowych.

Pewna liczba ofiar powodzi z tere­
nów zalanych przewieziona została 
do Warszawy, gdzie otrzymała za­
kwaterowanie, całkowite wyżywienie 
i pomoc odzieżową.

Шф powodziowa
WARSZAWA (obsł. wł.). W sytu­

acji powodziowej nastąpiła znaczna 
poprawą. Woda wszędzie opada. W 
województwie Białostockim ii Wro­
cławskim alarm powodziowy został 
odwołany. Wielki zator spod Zakro*- 
czymia spłynął w dół Wisły, uszka­
dzając most w Wyszogrodzie i powo­
dując lokalne spiętrzenie wód w 
Płocku.
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DLA POWODZIAN.

Ostatnio odbyło się specjalnie zwo­
łane zebranie wójtów i burmistrzów 
powiatu włocławskiego poświęcone 
zagadnieniu pomocy dla powodzian. 
Zebranie odbyło się w sali konferen­
cyjnej miejscowego Starostwa.

Na posiedzeniu tym uchwalono 
przystąpić niezwłocznie do tworzenia 
miejskich, gminnych i wiejskich Ko­
mitetów Pomocy dla Powodzian. Ko­
mitety przeprowadzą natychmiasto­
wą zbiórkę na swych terenach odzie­
ży, żywności i pieniędzy, aby jeszcze 
w okresie przedświąteecznym pierw­
sza pomoc mogła być wysłana.

Na tym samym zebraniu omówiono 
sprawę jak najwcześniejszych do­
staw zbożowych, sprowadzenia nawo­
zów sztucznych za gotówkę oraz omó 
wiono dokładnie sprawę amnestii. 
Uchwalono zapoznać jak najszerzej 
całe społeczeństwo z dobrodziejstwa­
mi* 1 * * * * * ustawy amnestyjnej i w ten spo­
sób wpłynąć na szybkie ujawnienie 
się organizacji podziemnych, czy też 
jednostek pracujących w nielegal­
nych stowarzyszeniach. at.)

Co to ułeściwie?...
Kiedy papieros człek w ręku trzyma, 

kiedy szarym zaciąga się dymem, 

to nieraz z cichym pomyśli żalem. 

<•0 to właściwie ja dzisiaj palę?

Mówią „Triumfy“, mówią mi Bałtyk, 

ten sam jest wygląd, te same kształty,

i zapewniają: „monopolowe""...

tylko smak często bywa lipowy...

AGAPIT

PRZESYŁKI I PRZEKAZY PO­
CZTOWE.

Dotychczas wartość przesyłek po­
cztowych wysyłanych za pobraniem 
nie mogła przekraczać 20.000 zł. Po­
nieważ kwota ta okazała się często
niewystarczająca, zarząd pocztowy 
podwyższył z dniem 1 kwietnia rb. 
granicę kwot pobrania do 50.000 zło­
tych.

Równocześnie podwyższono kwotę 
jednego przekazu pocztowego do 
20.000 złotych.

DO DNIA 1 MAJA r. b.
Minister Aprowizacji i Handlu ob. 

W. Lechowicz wydał okólnik, w któ­
rym poleca w dalszym ciągu realizo­
wać zaległe świadczenia rzeczowe aż 
do ich całkowitej likwidacji, mimo, 
że księgi obowiązkowych dostaw zo­
stały zamknięte z dniem 1 marca br.

Okólnik zezwala na zdawanie żyta 
•wzamian ziemniaków i warzyw.

I tak za każde 100 kg. zaległych 
.ziemniaków można dostarczyć 24 kg. 
żyta, za 100 kg. warzyw — 15 kg. ży­
ta. Za świadczenia rzeczowe zwierząt 
rzeźnych i mleka można nadal przyj­
mować ekwiwalent gotówkowy w wy­
sokości 60 zł. za 1 kg. żywca trzody 
♦chlewnej i 5 zł. za 1 litr mleka.

Ostateczne wyrównanie całkowite 
.zaległych dostaw przewiduje się do 
<inia 1 maja b. r.

POWÓDŹ.
Wylew Wisły nie oszczędził także 

naszego powiatu. Zostały zalane wsie 
Wistka Szlachecka, Korabniki, Krzy­
wa Góra i częściowo Dobiegniewo. 
Dzięki energicznej i zapobiegawczej 
akcji Komitetu Przeciwpowodziowe­
go ludność oraz inwentarz żywy zo­
stały jeszcze przed zalewem ewakuo­
wane i odpowiednio zabezpieczone. 
W pierwszym rzędzie były ewakuo­
wane dzieci oraz osoby ciężko chore, 
a następnie pozostała ludność. Ponie­
sione straty nie są olbrzymie i będą 
prawdopodobnie w zakresie środków 
posiadanych przez nasz powiat wy­
równane. (at.)

W SPRAWIE ZBIÓRKI ODPAD­
KÓW.

Jak donosimy obszerniej w kronice 
dzisiejszego pisma PCK zainicjowało 
przeprowadzenie zbiórki odpadków. 
W związku z tą zbiórką zostały w 
powiecie ustalone następujące skład­
nice: Koła PCK w Brześciu Kujaw­
skim, Lubrańcu, Chodczu, Przedczu, 
Kowalu i Lubieniu. Koła wiejskie i 
koła młodzieżowe PCK dostarczają 
odpadki do najbliższych składnic.

(at.)

Pou. niesiawski

ALEKSANDRÓW KUJAWSKI.

W wyniku zbiórki ofiar pienięż­
nych na „Dar szkół dla Warszawy“ 
Inspektorat Szkolny w Aleksandro­
wie Kujawskim zebrał sumę 84.766,80 
złotych. (at.)

Row. Іірпоиькі

LIPNO.

Przeprowadzona na tutejszym te­
renie zbiórka wśród dzieci szkół pow­
szechnych zainicjowana przez Lokal­
ny Komitet Szkolny przy Inspekto­
racie Szkolnym w Lipnie dała w wy­
niku sumę 95.791 zł. (at.)

3<roni fta 
9l)łocławfta

Poniedziałek ■
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Kalend. Клуш. Kato). — Balbiny. 
Kalendarzyk Słowiański — Dobromiry. 
Wschód słońca — 5;21; zachód — 18.08. 
Dyżur lekarza Ubezpieczalni Społecznej nocnyi 
dr Makohoński Eugeniusz, Cyganka 18. 
Karetka PCK tel. 15-41 — Przedmiejska 1. 
Milicja Obywatelska — tel. 10-59 i 11-62. 
Straż Pożarna tel. 12-34.
Pogotowie Wodociągowe tel. 11-65.
Mino „BAŁTYK1"" — Co mój mąż robi w nocy. 
Wino „POLONIA“ Dzieci kapitana Grandta.

TEATR »ZIEMI KUJAWSKIEJ 
NIECZYNNY

■■■■«■itsawsziiraew —i iii i ияе——мята»

W lusterku

APEL.
Ludność terenów dotkniętych po­

wodzią straciła wszystko łącznie z 
przedmiotami bezpośredniego użytku. 
Brak jest garnków, misek, łyżek, no­
ży itp.

Wzywa się całe społeczeństwo do 
składania ofiar w tych przedmiotach.

Zaofiarowane przedmioty składać 
należy w Wydziałach Opieki Społe­
cznej Województw, Zarządów Miej­
skich, Starostw Powiatowych i Urzę­
dów Gminnych.

Urzędy na terenach dotkniętych 
powodzią zużyją zebrane przedmioty 
na własnych terenach.

Urzędy terenów niedotkniętych po­
wodzią prześlą zebrane przedmioty 
do Urzędów Wojewódzkich, celem 
skierowania ich na tereny dotknięte 
powodzią.

Wzywa się młodzież organizacji: 
OM TUR, ZWM, WICI, Harcerstwo 
i Młodzież Demokratyczną do pomo­
cy w tej akcji przez organizowanie 
zbiórek.

Z ŻYCIA WF i PW.
Ostatnio w Powiatowym Urzędzie 

WF i PW odbyła się odprawa kiero­
wników sportowych i organizacji 
młodzieżowych. Odprawę zagaił Ko­
mendant Powiatowy por. Zaśkiewicz, 
a następnie instruktor Państw. Urzę­
du WF i PW por. Falenczykowski 
zapoznał zebranych z instrukcją o 
powszechnym obowiązku fizycznym. 
Z kolei zostały omówione sprawy dy­
scyplin sportowych (boks dla męż­
czyzn i tańce regionalne i narodowe 
dla kobiet), oraz sprawa wykorzysta­
nia sal -gimnastycznych, sprzętu i 
urządzeń sportowych znajdujących 
się w Miejskim Ośrodku PW i WF.

Po załatwieniu spraw ewidencji in­
struktorów, została zebranym rozda­
na tabela rozgrywek sportowych w 
poszczególnych konkurencjach na se­
zon bieżący i polecono aby wszystkie 
kluby zgłosiły terminy rozgrywek 
sportowych-międzyklubowych. (at. )

ZEBRANIE OMTUR.
Dnia 2 kwietnia r. b. w lokalu wła­

snym przy ul. Stodolnej 31 odbędzie 
się o godz. 18 ogólne zebranie 
OMTUR, na które przywa delegat 
Okręgu. Na zebraniu będą omawiane 
ważne sprawy organizacyjne. Przy­
bycie członków jest obowiązkowe pod 
rygorem przepisów organizacyjnych.

КЯ

Walka o
Na widok „wuja“ Ormianka bły­

skawicznym ruchem wsunęła list pod 
poduszkę i jednym skokiem znala­
zła się w pozycji stojącej.

— Jak można tak wchodzić? — 
rzekła z wyrzutem, okrywając się 
chińskim szalem. — Czy to Jassu cię 
przysłał ?

—Jassu — ale dlaczego Jassu?
Uczyniła ruch ręką, mający wyra­

zić najwyższą pogardę.
— Od trzech dni zamknęłam przed 

■nim drzwi — nudzi mnie. Gdybym 
uległa jego kaprysom, nie wychodził­
by stąd nigdy...

Dikran załamał ręce, jakby słysząc 
blużnierstwo.

— Szalona! Tyś naprawdę oszala­
ła — nie wiesz, co czynisz!

— Bądź łaskaw powiedzieć mi od­
raził, co masz mi do powiedzenia...

— Co ci mam powiedzieć ? Otóż gu­
bisz nas!

— Nas?!
— I robisz to mi po wszystkim, co 

zrobiłem dla ciebie...
Ormianka rzuciła rozgniewana :
— Słuchaj, trzeba nareszcie wyja­

śnić to wszystko!

faworytę
— Przecież ty dobrze wiesz, skąd 

cię wziąłem?...
— Wiem dobrze: przyjęłam układ 

i wykonałam go lojalnie. Ale wiem 
również, kim ty byłeś. — Byłeś ni- 
czem, nie miałeś nic — towarzyszy­
łam ci aż tutaj... Czy chcesz, abyśmy 
zrobili bilans twego majątku?

— Ach, to wszystko słowa — do 
czego to ma doprowadzić?

— Dotychczas pozwalałeś mi po­
stępować tak, jak chciałam, a teraz 
od pewnego czasu zaczynasz się mie­
szać do mych spraw...

— Ale wprost przeciwnie — dziś 
rano zwrócono mi uwagę, że nigdy 
do mnie nie przychodzisz...

— Co to za osioł ci to powiedział?
— Jeden z attache poselstwa, na­

wet twój dawny admirator. Czy przy­
pominasz sobie tego biednego Gurka?

— Dlaczego mówisz „biedny“ 
Gurk?

— Dlatego, że los jego jest tego ro­
dzaju, iż nie należałoby go życzyć 
przyjacielowi, a on był twoim przyja­
cielem...

— Ach, to była tylko znajomość.

Zresztą na czym polega jego nieszczę­
ście?

— Jego misja była bardzo trudna. 
- — Jak wszystkie inne misje: przej­
ście pustyni Dankali nie jest przyje­
mnością, to prawda, jednak czyż nie 
ty sam zajmowałeś się przygotowa­
niem etapów?

— Masz dobrą pamięć — sam na­
wet wyrysowałem szkic tej drogi, to 
znaczy do punktu na wybrzeżu, gazie 
miał wsiąść na okręt...

— No i czyż nie spełnił on świet­
nie swej misji, dotarłszy do Berlina 
po przejechaniu przez Arabię, Turcję 
i Australię? A czy ten drugi twój 
pupil, Holz, nie wyjechał, aby utrzy­
mać łączność z korpusem tureckim, 
mającym zaatakować Somalię?

— Więc przypominasz sobie tak 
samo Holza? Przecież on wyjechał 
przed trzema miesiącami.

— No, to powinniśmy coś o nim 
się dowiedzieć...

— Właśnie dziś rano otrzymałem 
o nim wiadomości.

— Pisał do oiebie?
— Nie. Dziś rano był u mnie atta­

che poselstwa, który mi opowiedział 
o jego losie, jak również oznajmił mi, 
że na przyszłość poselstwo nie będzie 
już korzystać z mych usług.

W oczach faworyty negusa ukaza­

ły się błyskawice gniewu. Dikran 
próbował ją uspokoić.

— Nie można się teraz gniewać. 
Nasze interesy są obecnie wspólne. 
Otóż komunikaty kłamały. — Gurka 
i Holz są pod kluczem. Chcieli wy­
prowadzić w pole Francuzów, lecz 
przychwycono ich. Tymczasem prze­
cież Gurk wyjechał na pustynię z pasa 
portem rządu abisyńskiego. Po aa 
poselstwem, ja jeden wiedziałem, ja­
ką obierze drogę. Granica abisyńska 
jest właściwie fikcyjną linią — nikt 
jej nie strzeże. Dla przekroczenia jej 
wybrałem punkt na pustyni najbar­
dziej oddalony od wszelkich źrćdeł. 
I tam właśnie Francuzi czatowali na 
Gurka...

— To dobrze świadczy o czujności 
Francuzów...

— Słuchaj dalej. Kryjówka, w któ­
rej znajdowały7 się listy, została wy­
kryta i wykradziono całą pocztę.

— Przypadek...
— Ale również dziwny przypadek 

prześladował także ekspedycję Holza, 
Misja jego polegała na zebraniu kil­
ku szczepów, które były już „urobio­
ne“ — miał je uzbroić i zachęcić do 
napadu na linie graniczne i linie ko­
lejowe.

(D. с. в.)
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PCK PRZODUJE.
Dnia 27 marca r. ib. w lokalu PCK 

odbyło się zebranie Komitetu Społe­
cznego PCK we Włocławku, które 
miało na celu wysłuchanie sprawo­
zdania z działalności za rok 1946..

Przewodniczył zebraniu prezes Ko­
mitetu wicestarosta Czekański.

Sprawozdania składał pełnomocnik 
PCK A. Lasiński.

Ze złożonych sprawozdań dowie­
dzieliśmy się, że ubiegły rok został 
zamknięty nadwyżką budżetową w 
«umie 76.100 zł. Dochody w okresie 
sprawozdawczym wyniosły 1.938.462 
zł. a wydatki 1.862.362 zł.

W ramach akcji opiekuńczej wyda­
no w ciągu roku żywności 95.236 
osobom, udzielono noclegów — 6.933 
osobom i udzielono pomocy lekar­
skiej — 8.183 osobom.

W sierocińcu znajdowało się 60 
dzieci. Nie licząc ofiar w naturaliach 
przeznaczonych na sierociniec PCK 
wydał 285.539 zł. na wyżywienie dzie 
ci w Sierocińcu.

Założono w mieście i powiecie 23 
koła PCK dla dorosłych i 73 koła dla 
młodzieży. Koła młodzieżowe przedu- 
ją na terenie województwa pomor­
skiego nie tylko swą liczebnością ale 
także swą działalnością. Tak władze 
okręgowe jak i naczelne dają wyraz 
swego zadowolenia z tej chlubnej 
działalności.

Następnie zebrani zatwierdzili pre­
liminarz budżetowy na I półrocze 
1947 roku zamykający się tak w do­
chodach jaik i wydatkach cyfrą 
1.241.500 zł.

Następnym punktem porządku 
dziennego było odczytanie protokółu 
Komisji Rewizyjnej, która stwier­
dziła prawidłowe prowadzenie ksiąg 
buchalteryjnych i umiejętną gospo­
darkę. Komisja Rewizyjna postawiła 
wniosek udzielenia pełnomocnikowi 
całkowitego absolutorium i wyraże­
nia podziękowania ob. Lasińskiemu 
за umiejętne kierownictwo i pełną 
poświęcenia działalność dla organiza­
cji PCK w mieście i powiecie.

W dyskusji zabrał głos Inspektor 
Szkolny Kutyło, który wskazał na 
sukcesy zdobyte w pracy PCK, pod­
kreślając pracowitość, energię i po­
święcenie ob. Lasińskiego. Do głosu 
inspektora przyłączyły się głosy i 
innych zebranych. W wyniku dysku­
sji wniosek Komisji Rewizyjnej zo­
stał przyjęty jednomyślnie przy okla­
skach wszystkich zebranych.

Pełnomocnik Lasiński składając 
podziękowanie za uchwalone wyróż- 
жіепіе jego osoby stwierdził, że dobre 
wyniki zostały osiągnięte dzięki sze­
rokiej współpracy ze społeczeństwem. 
Komitet Społeczny na czele z wice- 
starostą Czekańskim, Komisja Od­
działowa na czele z insp. Kutyłą, Ko­
misja lekarska na czele z dr Byro­
nem, sprawność Kierownictwa Biura 
PCK oraz życzliwe ustosunkowanie 
się prasy, a zwłaszcza miejscowej 
„Gazety Kujawskiej“, to są główne 
czynniki prawdziwej współpracy ca­
łego społeczeństwa.

V/ wolnych wnioskach wicestaro­
sta poruszył sprawę zorganizowania 
jak najszybszej pomocy dla powo­
dzian. Należy .przeprowadzić za po­
średnictwem Kół PCK jak najszerszą 
propaga clę prowadzenia zbiórki 
odzieży, żywności i pieniędzy.

Jednocześnie postanowiono zwró­
cić się z prośbą do J. E. Ks. Biskupa 
K. Radc-ńskiego o wystosowanie ape­
lu do wszystkich ks. proboszczów 1 
administratorów, aby z ambon za­
chęcić parafian do jak największego 
udziału w zbióikach na rzecz powo­
dzian. (at.)

GDZIE NALEŻY WPŁACAĆ.
Nadzwyczajna Komisja Rządowa 

dla niesienia pomocy ofiarom powo­
dzi podaje do wiadomości wszystkich 
osób pragnących przyjść powodzia­
nom z pomocą pieniężną, że wszel­
kich wpłat należy dokonywać na 
konto PKO I 4840.

Komisja zwraca się jednocześnie z 
gorącym apelem do wszystkich urzę­
dów i instytucyj na terenie całego 
kraju, aby dokonywały przelewu ze­
branych sum na powyższe konto. Po 
dokonaniu przelewu wszystkie inne 
konta winny zostać zlikwidowane, 
celem uproszczenia pracy Nadzwy­
czajnej Komisji.

Pocztowa Kasa Oszczędności za­
wiadamia, że w porozumieniu z 
„Nadzwyczajną Komisją Rządową 
Pomocy dla Ofiar Powodzi“ otwo­
rzone zostało konto czekowe Nr. I- 
4840-PKO-Warszawa o brzmieniu : 
„Nadzwyczajna Komisja Rządowa 
Pomocy dla Ofiar Powodzi“ dla wszy­
stkich wpłat na rzecz ofiar powodzi. 
Od dokonywanych wpłat na to konto 
w Oddziałach PKO i Placówkach Po­
cztowych nie będą pobierane żadne 
opłaty manipulacyjne. *

ZBIÓRKA ODPADKÓW.
Donosiliśmy już o tym, że Oddział 

Włocławskiego PCK zwrócił się z pi­
smem do wszystkich kół w mieście i 
powiecie oraz do kół młodzieżowych 
o rozwinięcie akcji zbiórki odpadków 
dla przemysłu krajowego. Obecnie 
PCK wydał specjalną odezwę do ca­
łego społeczeństwa z prośbą o dopil­
nowanie, by z całego domu, w któ­
rym mieszkają świadomi Obywatele, 
były dostarczone odpadki do zbiornic 
PCK.

Każdy Polak i Polka, wspódziała- 
jąc w tej akcji, spełnia doniosły obo­
wiązek obywatelski i społeczny. W 
ten sposób zostanie podniesiony do­
brobyt kraju a obywatele przyczynią 
się do zasilenia funduszów PCK na, 
akcję opiekuńczą nad sierotami i naj­
uboższą ludnością miasta i powiatu.

Należy zbierać i dostarczać wszel­
kiego rodzaju szmaty, pierze, włosie 
końskie i bydlęce, szkło całe i stłu­
czone, odpadki gumowe, kości zwie­
rzęce, papier, np. gazety i książki 
niemieckie, których pełno jest w każ­
dym prawie domu.

Ustalone zostały we Włocławku 
następujące składnice odpadków: ul. 
Piusa XI Nr. 8 tel. 13-32, ul. Przed­
miejska Nr. 1, tel. 15-41, ul. Pierac- 
kiego Nr. 4, tel. 15-51 i ul. 3 Maja 
Nr. 1, tel. 14-54. (at.)

„GWAŁTU, CO SIĘ DZIEJE“!
Pomiędzy tak licznymi utworami 

naszego Fredry jest jedna komedia o 
wielce dziwnym założeniu, a w sy­
tuacjach wyjątkowo wesoła. Jest mą 
„Gwałtu, co się dzieje“!

Tą sztukę ujrzymy na scenie wło­
cławskiej podczas najbliższych świąt 
w wykonaniu zespołu artystycznego 
naszego Teatru. Opracowanie dobiega 
końca. Reżyseruje sztukę ob. M. Wa­
lewski, sam odtwarzając jedną z ko­
micznych ról tej przemiłej komedii.

Jeszcze więc raz stary, poczciwy a 
genialny Fredro urozmaici nam świę­
ta swym humorem o wysokiej warto­
ści.

„Gwałtu, co się dzieje“ wystawiał 
niedawno Teatr Ziemi Pomorskiej w 
Toruniu. Nie wątpimy, że i nasz ze­
spół wykaże się w tej sztuce należy­
tym poziomem. - • (ar.)
w»ri- иімміччі i 1 іч,іі wes*№eeranwfR!

Czyta eie, Gazetę Ku.awstą“

SPORT W NASZYM MIEŚCIE.
W ubiegłym tygodniu odbyło się 

Walne Zgromadzenie RKS „Orzeł“.
Ze sprawozdania Kier, sport, wy­

nika, że drużyny iii zawodnicy Klubu 
rozegrali cały szereg spotkań i ucze­
stniczyli w licznych zawodach uzy­
skując zaszczytne miejsca i wyniki. 
I tak piłkarze rozegrali 31 spotkań 
między innymi z Polonią—Warsza­
wa, ŁKS—Łódź, Pomorzaninem—To­
ruń, Poznaniem, Kutnem itd.

Bokserzy rezegrali 10 spotkań 
między innymi z Pomorzaninem i 
Gryfem z Torunia, ŁKS-em Łódź, 
Chełmżą i Grudziądzem, a w mistrzo­
stwach Pomorza Kl. В stoją zdecydo­
wanie na pierwszym miejscu.

lekkoatleci zdobyli dwa vice-mi- 
strzostwa Polski w sztafecie waha­
dłowej 4x50 m. w Olsztynie w skła­
dzie: Dyżewski Tadeusz, Augsburg 
Wiesław, Oźminkowski Stanisław 1 
Kwiatkowski Tadeusz oraz Wasilew­
ski Czesław w biegu na 3000 m. z 
przeszkodami w Krakowie. Ta sama 
sztafeta zdobyła również tytuł mi­
strza Pomorza w Toruniu. Wasilew­
ski zwyciężył również w biegu prze­
łajowym w Bydgoszczy i Inowrocła­
wiu bijąc Dzwonkowskiego.

Na wniosek ob. Zwierzchowskiego 
Walne Zgromadzenie wyraziło podzię 
kowanie wszystkim tym sportowcom, 
którzy uzyskali zaszczytne wyniki dla 
barw RKS „Orzeł“.

Z dniem 1 kwietnia Klub przystę­
puje do dalszej budowy własnego 
boiska przy ul. Warszawskiej, przy­
stani wioślarskiej i pływalni na Wi­
śle, sportowcy natomiast przygoto­
wywać się będą do oczekujących ich 
we wrześniu b. r. w Gliwicach na 
Śląsku Ogólnopolskich Igrzysk Pra­
cowników Przemysłu Chemicznego.

Zwróci się również uwagę na ma­
sowość sportu i udostępnienie go 
szerokim rzeszom robotników i pra­
cowników fabryki. Kierownikiem Wy 
działu Sportowego Włocławskich Za­
kładów Papierniczych został ob. Dy­
żewski Tadeusz zasłużony działacz 
sportowy i czynny od lat 15 sporto­
wiec.

Na tymże Walnym zgromadzeniu 
powołano nowy zarząd w składzie 
następującym :

Prezes: dyr. inż. Łapiński, I vice 
prezes: Ochmański J., II vice prezes: 
Włodarczyk T. i III vice prezes: Dąb- 
kowski. Kierownik sport.: Białyński, 
Sekretarz i kron.: Dyżewski T., Go­
spodarz: Czerwiński J., Skarbnik: 
Mroczek. Członkowie Zarządu: Kier­
masz, Dombrzalski ZćL, Sękowski 1 
Sobierajski. Komisja rewizyjna: 
Zembik, Ławicki i Wieczorkiewicz. 
Komisja Kontrolna: Augsburg S., 
Mirkiewicz, Chyżewski Z.. Sąd hono­
rowy: Roszek, Kołucki, Godlewski i 
Złotopolski. Kier, sekcji piłki nożnej : 
został Miziołek, lekkoatletycznej : 
Zwierzchowski, bokserskiej: Mro­
czek, gier sportowych: Dyżewski T., 
pływackiej: Szczepkowski, tenisowej: 
Włodarczyk L., wioślarskiej: Kubec- 
ki, gimnastycznej i ciężko-atl. Jawor­
ski oraz kobiecej : Kolska J. (at.)

NOWY ZNACZEK POCZTOWY.
Z dniem 31 marca b. r. wprowa­

dza się do obiegu i sprzedaży zna­
czek pocztowy opłaty, wartości 3 zł. 
stanowiący czwarty z kolei z 8-miu 
znaczków serii „Kultura Polska“.

Rysunek znaczka przedstawia po­
dobiznę Fr. Chopina. W prawym gór­
nym rogu podana jest wartość znacz­
ka w dwu wierszach „3 złote“, pod 
podobizną napis: „Fr. Chopin 1810— 
1849“, a u dołu napis „Polska“. Ko­
lor znaczka niebieskawo-zielony.

Znaczek jest perforowany i nieper- 
ferowany.

OTWARCIE PORADNI PRZECIW­
REUMATYCZNEJ.

Przy miejskim Ośrodku Zdrowia 
we Włocławku ul. Płk. Barthy 3 (da­
wniej ul. Szkolna) została otwarta 
poradnia przeciw-reumatyczna, któ­
ra udziela bezpłatnie porad w cho­
robach gosccowych jak naprzykład 
w ostrym i przewlekłym zapaleniu 
stawów, w nerwobólach, mięśnio­
wym reumatyźmie itp.

W zbliżającym się sezonie kąpielo­
wym poradnia ułatwi również cho­
rym orientację, czy leczenie zdrojowe 
jest im potrzebne.

Wobec szerzenia się goścca wśród 
społeczeństwa otwarcie poradni reu­
matycznej należy uważać za celowe.

Poradnia czynna codziennie prócz, 
soboty od godziny 12—13-ej.

Kierownikiem poradni jest dr Ba­
ron Z. (eg.)

OFIARY NA POWODZIAN.
Cech Zegarmistrzów, Optyków i 

Jubilerów — 1000 zł., Zakład Fry­
zjerski A. Świątkiewicz — 500 zł.. 
H. i K. Kolańscy — 500 zł., Zernicki 
Franciszek — 100 zł., Pracownicy 
Wydziału Aprowizacji i Handlu m, 
Włocławka, rozumiejąc doniosłość 
klęski powodzi złożyli dobro wolną. 
składkę na rzecz powodzian w sumie 
2820 zł. i proszą wszystkie instytu­
cje i zakłady pracy o naśladownic­
two. (at.)

Ogłoszenie
Zarząd Miejski m. Włocławka ogłasza prze 

targ nieograniczony na budowę szikoty po w 
szechnej na przedmieściu Szpetal-Dolny. Prze 
targ dotyczy dostarczenia materiałów i robo 
cizny łącznie lub oddzielnie robocizny wzgłęrl 
nie materiałów.

kosztorysy ofertowe otrzymać można w 
dziale Technicznym Zarządu Miejskiego, ul 
Karnkowsikiego 2a III piętro, pok. Nr. 4} 
w godzinach urzędowych, gdzie również są dr* 
wglądu plany budowy.

Do oferty należy dołączyć:
1) Zaświadczenie o mibskrylpcji Premiowej. 

Pożyczki Odbudowy Kraju i Daniny Narodn 
wej,

2) odpis urzędowego dowodu rejeslracyjnegr 
na prawo wykonywania zawodu.

Oferty w zalakowanych kopertach Firmo­
wych można składać codziennie w godzinach 
urzędowych w Wydziale Technicznym, pokój 
Nr. 41.

Dnia 15 kwietnia br. o godzinie 10 nastąpi 
komisyjne otwarcie ofert.

Zarząd Miejski zastrzega sobie prawo zmn-irj 
szenia lub zwiększenia, wztględnie wyłączenia 
całkowitego niektórych robót, unieważnienia 
przetargu bez podania powodow i jakiegokol­
wiek odszkodowania z tego tytułu, częściowego 
skorzystania z ofert, wyboru oferenta ber 
względu na wysokość oferowanej sumy, oraz 
uznania, że przetarg nie dał dostatecznego wy­
niku. (2934)

PREZYDENT MIASTA: 
I. Knbecki.

OGŁOSZENIA PRÓBNE

POTRZEBNA rutynowana sekretarka ze zna 
jomością korespondencji handlowej i niaezyno- 
pi«ma. Wiadomość: Fabryka Manometro* 
Stodólna 46. (2932.

UNIEWAŻNIAM zgubioną legkitymację ucz 
niowską Nr. 184 nazwisko: Jurewicz Halina 
Włocławek, 3 Maja 13 m. 8. (293.>

REDAKCJA I ADMINISTRACJA : Włocławek, Brzeska 4, Tel. 1126 
OGŁOSZENIA przyjmuje Administracja codziennie z wyjęlkiem 
dni twiętecznych vr godzinach od 8-cj do 12-nj i od 2-ej de 5-aj 

w soboty od 8-aj do 12-ej.
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RADA NARODOWA WE WŁOCŁAWKU
WŁOCŁAWEK, UL. BRZESKA Nr.

CENY OGŁOSZEŃ : Ogłoszenia drobne pc 5 zł. za wyraz, 
poszukiwania rodzin i pracy po 3 zł. Urzędowe, przetargi, 
nekrologi: 1 mm. szaro'ości 1 szpalta po 5 zł., reklamowe 10 zł. 
Za lercio«/ druk e łoszeń Administracja nie odpowiada. 
Prenu 'rł.la mi się zna 60 zł. z przesyłkę pocztowę 70 zł.

Związek Zawodowy Spożywców Zw. Za* 
Spółdz. poszukuje od 15.4. br. systematycznej 
kierowniczki ze znajomością księgowości i go­
spodarstwa. Wiadomość w sekretariacie przy 
Słowackiego la. (2933i


